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Otrzymaliśmy następującą odezwę: 


Uchwałą z dnia 6 listopada postanowiło 

rezydjum Związku polskich Towarzystw 

mauczycielskich wezwać nauczycielstwo do ak- 

mającej na celu zainteresowanie szerokie- 

o ogółu społeczeństwa naszego sprawami i 
otrzebami szkolnictwa polskiego. 


. Wśród zgiełku i walki o najniebędniejsze 
Erodki do życia, wśród rozgwaru wojennego i 
froski o ustalenie granic państwa, przy go- 
rączce wykuwaniu reform społecznych, mają- 
gych urządzić gospodarcze życie narodu, za- 
pomina się, niestety, o podstawowych warto- 
ściach, z których uro$ć może potęga narodu, 
pomina się o szkole. Zbytecznem udowa- 
dniać, że w chwili dźwigania się państwa i wy- 
pwalania się narodu z pęt niewoli, co tchu w 
piersiach trzeba nam budować szkolnictwo 
polskie we wszelkiej formie, by wytepić anal- 
m i podnieść kulturę szerokich mas i 
przygotować zastępy fachowych prarowni- 
w, wytworzyć liczne szeregi inteligencji 
ysłowo przygotowanej do pełnienia waż. 
mych i odpowiedzialnych funkcji społecznych 
i państwowych, by kulture i naukę polską 
wznieść na najwyższe szczeble rozwoju. Od 
stopnia i szybkości działania i rozszerzen'a 
się oświaty zależy niewatpliwie tężyzna go- 
spodarcza i polityczna naszego państwa. 
` Tẹ prawdę należy społeczeństwu nasze- 
sgu co rychlej przed oczy postawić. Uczynić 
to musi nauczycielstwo, na'bardziej wyczuwa- 
jące wartość i znaczenie szkoły, najlepiej po- 
informowane o jej brakach i potrzebach. 
Związek polskich towarzystw nauczyciel- 
skich wzywa więc zrzeszone stowarzyszenia 
do rozwinięcia energicznej pracy w kierunku 
wwrócenia uwagi szerokiej opinji społecznej 
ma dzisiejszy stan rzeczy, panujący w szkolni- 
gtwie i na konieczność wzbudzenia we wszy- 
igtkich sterach naszego narodn czynnego zapa- 
du w budowaniu gmachu oświaty szkolnej. 
Niech z szeregów nauczycielskich wyjdzie 
A Uo całego społeczeństwa stanie się 
asło: tł dd 
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nzczędności na oświacie 


„Nio wolno robić oszezędnośći na szkole i 
oświacie*, 

Głos ten dotrzeć winien do Seimu, Rządu 
i zaważyć w jego decyzji, pobudzić do szczo- 
drości na rzecz szkolnictwa, jako, że za klę- 
skę ogólno - narodową należy uważać fakt, 
iż budżet szkolny wynosił w I półroczu 1919 
r. 2% ogólnego budżetu na terenie b. Króle- 
stwa, a istnieją poważne watpliwości czy sło- 
sunek ten ulegnie zmianie na przyszłość. Po- 
szczególne towarzystwa nauczycielskie zech- 
cą w zakresie własnego dzialania, wezwać swe 
oddziały i członków do pracy i czynu, Praca 
ta winna się rozwinąć w następującym kie- 
runku; 

1) Należy wskazać potrzeby szkolnictwa 


‘ña terytorium działania danego towarzystwa 
1 wymienić wszystkie braki i niedomagania. 


(Budynki szkolne, siły nauczycielskie, pomo- 
ce szkolne, środki finansowe i t. p. warunki 
materialne uczniów j nauczycieli, środowisko). 

2) Trzeba podnieść zbiorowy głos na ze- 
braniach nauczycielskich, rodzicielskich, wie- 
cach oświatowych z udziałem ludności wszy- 
stkich sfer, w prasie z żadaniem, by w pań- 
stwie budującem się problem oświaty był po- 
stawiony na pierwszem miejs"u, by w budże- 
cie szkolnym nie śmiano czynić Oszczędności 
kosztem trwałości państwowego istnienia. 

Wyniki tej pracy, zebrane materiały, ze- 
stawione żądania należy komunikować Zarzą- 
dom poszczególnych towarzystw i ogłaszać w 
pras'e, doręczać posłom i t. p. 

Zarządy główne towarzystw nie omiesz- 
kają zaś zawiadamiać Biuro szkolnictwa pol- 
skiego o przebiegu akcii ł treści uchwał po- 
wziętvch, tudzież o zebranych meteriałach. 

Ze względu na ważność i pilneść sprawy 
winny Zarzedy towerzystw wezwać bezzwło- 
cznie specialnemi ogólnikami swe oddziały do 
rozpoczęcia pracy, w imię dobra szkoly pol- 
skiej, w imię szczęścia i przyszłości Państwa 
Polskiego, 

Paweł Sosnowski wł. r. (Warszawa). 

Julian Smutikewski wł. r. (Lwów). 

Jęnsey Thomas wł. r. (Poznań). 

Dr. Karol Dawidowski wl. r. (Kraków). 

Henryk Rygier wł. r. (Warszawa). 


Warszawa, dn. 14 listopada 1919 r. 


Miażdząca krytyka 
rządu Paderewskiego. 


Zjazd Związku miast polskich. 


ja W posępny, jak to życie nesze polskie dziś, 
pk. śpieszyliśmy wczoraj do Ratusza na o 
arcie Zjazdu Związku Miast- Polskich. Ten sam 
smutek stygmatem się polożył na obrady. Nie, 
E> żalów, lamentów, wygrażań... temu Tradowi 
tórego już, chwała Bogu, niema dziś. A jek byly- 
by owe wygrażania skuteczne. gdyby Zjezd odbył 
się przed paru miesiącami, gdy się odbywały ob- 
rady sejmowe w eprawie aprowizacji. O ile poży- 
teczniejszemi bytyby uchwały wtedy, kiedy mo- 
Bly one zaważyć na łosach ustawy aprowizacyjn01. 
pobiec klęsce, do kiórej kraj został doprowadzo- 
ny niedostarczeniem zboża i węgla, sprawdzeniem 
się pesymistycznych horoskopów lewicy, Ą 
Glosu zbiorowego przedstawicieli miast nie 
wysłuchzno wtedy, ześ wołania pojedyńczych za- 
rządów miejskich (Kalisz i in.) poszły do obszer- 
sierjalnych, bo tak nanczyła się 


r WRECZ 


Ale kiedy się obudzi z błogiego snu Zarząd 
Związku Miast? | og'ego ? 

Zjechajo się delegatów około 150 osób. Na 
przewodniczącego powolano dr. Rolle, wiceprezy* 
denta m. Krakowa. 

Pierwszy dzień obrad, mimo, że na porząd- 
ku stały różne sprawy, wypełniła ca'kowicie spra- 
wa aprowizacji (raczej dezaprowiząacji) miast. 

Referat „Aprowizecja m. stol, Warszawy“ wy- 
g'asm r. Hirszel. Sięga do historii samego pomy- 
s'u, który się zrodził drogą konieczności w samem 
zeraniu wojny, przypomina, jak to było za czasów 
pobytu okupantów. kiedy w piekarniach naszych 
był zawaze dwutygodniowy zapas maki, — a teraz 
nigdy go niema, choć niema (zdaje się) komu ogo- 
łacać nas z przedmiotów żywnościowych. Niezbęd- 
nem jest miastom się zrzeszyć. Niestety, do projek- 
towan: Tow. Aprowizacji Miast przystąpiło 40" 


koszów. ministerjal. Pai ; 
ać sobie z opinią samorządów miejskich | ted dzesięć razy mniej udziałowców, niżby spo- 
idas wierzą w 


dziewać się należalo, Nie bardzo widać 


rzyjęte w redakc 
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dobry skutek tego zrzeszenia, albo nie bardzo im 
o to idzie. 

Następnym sprawozdawcą na temat „Apro. 
wjizacja Kalisza i miast ziemi kaliskiej" był St. Mi=- 
chalski, prezydent m. Kalisza. Referent w popare 
tym cyframi, dokumentami wiclkiej wagi i uchwae 
lami rozmailych zrzeszeń referacie wykazał, jak 
nsganną była polityka rządu, który doprowadził 
nią ludność miast do istotnego głodu. zaś ludność 
wsi. która nie zatrzciła poczucia rzetelności i oby- 
watelskości — do demoralizacji. Przytoczy! głos 
d-ra Godlewskiego, zacnego obywatela ze Super 
kiego. k'óry twiendzii, że cena 40 marek za korzeg 
żyta i 10 marek za korzec ziemniaków, jest aż |. 
nadto suta. Przytoczył ¡icey Tow. Roln. powiatos | 
wego oraz Kólck Rolniczych pow. konińsko-słu- 

iego, prctestwiących przeciw śrubowania cen 
przez rząd. Gdy okol ca rolna umożliwiła miastom 
ziemi kaliskiej obniżenie ogłoszonych dla calego 
państwa cen na produkty rolne, rzad paskarzy, 
prolegujący interesy obszarników w innych dziele 
micach, niemniej urodz:inych. odmówił miastom 
tym wyłączenia ich z obowiazujacej tei ceny. (w 
czywiście, z biegiem czasu dosz!iśmy do tego. że 
Kalisz, położony wśród mlekiem i miodem płyną: 
cej okolicy, otrzymuje dziś zboże przy udziale siły 
zbrojnej. i 

Wobec powyższego muszą miasta myśleć o 
lepszej doli swojej. Kultura kraju nie leży w Za- o 
sługach wsi, Czynnikiem kultury są dziś miasta £ 
te nie mogą być uzależnime od rolników, a tem- 
bardziej, od drobnych. Polska nie jest i nie będzie 
krajem, wywożącym produkty rolne zagranicę, zna» 
czemie jej międzynarodowe może polegać tylko ną 
miastach i ich przemyśle. G'os więc miast musi: 
być w pierwszym rzędzie wysłuchany (Brawa). 

Referat o „nowem prawie aprowizacyjnem,, 
uchwalonem w Sejmie Ustawodawczym“ w zastęp; | 
stwie referenta p. Grzędzielskiego, zreferował dr. | 
J. Zawadzki, Powtarzać go nie będziemy. bo każdy, 
z nas odczu! go na naszej skórze. Nieprzybycie 050»! 
biste posla Grz. było h. znamienne. Dziś, gdy skut- 
ki tego „prawa“ pogrążyły kraj w morze skarg t 
przekleństw, zjawienie się jednego z autorów tego | 
nieszczęsnego prawa byloby poniekąd prowokacją | 
Zjazdu. > 

Po tych reforatach otworzył dyskusję prze- 
mówieniem tow. T. Arciszewski. Opowiada o wale 
kach stronnictw sejmowych. e sekwestrze i wole 
nym handlu, o zaslugach enludecji i pfastowców: _ 
wobec wygiodzenia i zubożenia kraju własnego. © 
niedolęstwie rządu i jego wystepnym stosunku do 
iniejatywy prywatnej miast. Gdy miasta te mogły 
sprowadzić z Rumunji zboże, płacąc za cent. metr. 
po 170 mar., rząd odmówił. Zmuszony uczynić te 
teraz, będzie pacil za zboże z Ameryki po mk. 
600 za ięż miarę. Przy takiej cenie funt chleba 
kartkowego musi kosztować mk. 8, wyobraźcie S0= 
bie, co będzie wtedy kosztował chleb niekartko= 
wy? Ministrowie karmią nas obiecankami, ale ten 
biały byczek—Poznańskie—też nie jest bez dna, 
na długo ono nie wystarczy! Musi być ostatecznie” 
zaprowadzony sekwesir, muszą być ułożone ceny 
wać rę. © r 
R. Kobyłecki (Warszawa) ilustruje niedolę 
opałowa. Przy okupantach, gdy były dwa urzędy 
rozdzielcze dla węgla, byo wiele nadużyć. cóż mó 
wić o naszych pięciu urzędach, które ześrodkowują 
u siebie te sprawy. Muszą one być zceniralizowane, 
Dr. Koszutski (Kalisz) podnosi słuszny zarzut pod 
adresem Zarządu Związku miast, Dlaczego ostate 
ni, wiedząc, że miasta nasze nie mają odpowied- 
niego przedstawicielstwa w Sejmie. nie zwołał Zjae 
zdu wtedy, gdy nad niemi zbierały się chmury w 
postaci ustawy aprowizacyjnej? Skutki wolnega 
handlu już dały się we znaki. Ziemniaki po 50 mk. 
za korzec powędrowały już z Kaliskiego do Krako 
wa, Co będzie dalej? 

Mórg gruntu pod ziemiopłodemi przynosi | 
dziś 2090 mk. czystego dochodu. Jeżeli polityka 
rządu się nie zmieni, muszą zarządy. miast podać | 
się do dymisji. pozostawiając rządowi rozwiązanie 
tych węzów, które sam on nagmatwał. Zobaczymy, | 
czy włedy sam jaknajprędzej nie zaprowadzi se~ | 
kwestru. Na początku kampanii Kalisz był w stae | 
nie podnieść normę do 6 funtów, znikł wtedy zu- 
pelnie chleb pozakartkowy, bo ludność nie m'ała | 
potrzeby go kupować, szmuglerzy utracili placów- 
kę. Cóż robi rząd? Natychmiast nałożył łapę, roze | 
kazat zarządowi miast zniżyć normę do 4 funtów | 
i zaraz oczywiście na nowo zakwstł pasek, Tak | 
kroczą razem te dwie instytucje (Oklaski). i 

Następni mówcy składają swoje żale, gro- | 
madząc akty oskarżenia dla świeżo zmarłego r 
du. Delegaci: z m. Buska, z m. Białej Siedleckiej. 
utyskują na systematyczne głodzenie ich ludności. 
Idziemy ku przepaści. Miasta zamrą. Oddaliśmy się 
pod opiekę Związku Miast, — nic z tego nie wy- 
szło. Do pawiatu przywozić nie wolno, Urząd wał- 
ki z lichwą konfiskuje wszystko. Prosperuje zato | 
„Hurtownia podlaska“, przedsiębiorstwo prywat- 


ne, ciągnące paskarskie zyski, 
E 


$ 


2. 


R Na tem posiedzenie przedpołudniowe akori 


4 Posiedzenie popa'udniowe rozpoczęto prze 
| mówieniem prez. Drzewieckiego. po nim zabrał 
| „gros delegat Lwowa. Po nich tow. Zbrożyna (Włos 

lelawek) nawołuje do silniejszego zrzeszenia śio. 

Wa rząd nie liczmy. Liczmy na siebie. Co zrobi! 
| 'Zarząd Zwiazku Miast w tej pierwszorzędnej śpra- 
| wwie? Pregniemy Usłyszeć sprawozdanie. Musimy 

jsię przerodzić w organizację z wielkim zbiorowym 
| lkapita'em, aby zgnębić paskarstwo i miasłą — te 

h wymi kraju — urałówać od zubożenia i zagła- 
| dy: Żędamy wprowadzen*a caikowitego sek westru. 
| powołania do życia powialowych komisji obywe* 
| ñelskich i podziału żywności przez samo zarządy 

gminne, 

m Następnie z aktem oskarżenia przeciw tza- 
dowi występuje butmistrz m. Dabrowy (Zagłębia). 
| Po nim zabiera glós tow. Jaworówski. Przes 

| ważną częścią ludności miest są robotnicy. Jak tnó* 
że wyżyć. pobierając nawet względnie dobrą pià- 

| -ce robotnik. płacąc dzisiejsze ceny? I te tawy fanta- 

i kota nie nasycą! A frzy 

ciągłych podwyżkach cen rynkowych, nieuniknione 
są i podwyżki piać. 

Uspokaja nas minister,—óto znalazły się 2 
tys. wagonów. Na ile czasu to wystarczy? ranie 
Poznańskiego pilnuje straż — dlaczegoście dawniej 
tego nie zrobili? Liczycie teraz na zboże zagranicz- 
ne, zawiedzie ono was. bo nigdzie niema nadmia- 
gra Ale to pewna. Że tena, którą zapłacieia, dopro- 
lnyvzdzi do ruiny każdy budżet, cóż dopiero nasz? 
„Ale trudno, dla ratunku od śmierci niema zbyt 
drogich leknrstw. 
4 Wnosi tow. J.. ażeby udać się do Naczelni- 
„ka i do Śe'mu i przedstawić grozę sprawy. zażądać 
od Seimu worowadzenia sekwestru, Tylko ta drs- 
iga uratue się matxi. żony i dzieci nasze od śmier 
«i głodowej (oklaski). 
$ Tow. Makowski (Pabienice). Przyczyn tych 
opłakanych warunków szukać należy w urzędach 
„różnych i w Sejmie samym, źródle wszystkiego wał 
Tak, winę ponosi większość sejmowa. Dziś rzad. 
"stojący na stanowisku wolnego handlu, zmuszony 
jutro kokietować możnych i peskarzy, broni wol: 
nego handlu. Cò robił Zarząd Zwiazku mający & 
bowiazek bronić ich interesów, W Sejmie nikł 
prócz postów robotniczych rie obstawał za sekwe- 
girem. Protestuję przeciw głosówaniu posła Suli 
gowskiego, tego rzekomero obrońcy interesów 
miast! Zwróćmy sie do Naczelnika i Marszałka © 
+rensumprię. Rzad kpi sobie z naszych nalegań. põ- 
‘doń, depesz. „Na rewolucvine zwroty nie odfńowia- 
damy" — mówi on. Przyłączam się wobec tego do 
„wniosku d-ra Koszutskiego. 

: Przemawia następnie r. Wetss (Łódź), to 
którym ostatni zrbiera g'os niefortunny przedsta- 
wicie! ministerium aprow'zacii, Całe jego przemó- 
wienie bylo odbiciem preztyłe rządu. nie wyn 
miada sią „ani za. ani przeciw”. Poucza o atrybur 
cjach Rządu i Sejmu. Stara się przemycić intrygę. 
ażeby wbić klina pomiędzy wielkie a małe miasta, 
ażeby je poróżnić. Bo widzicie, małe minsta, wiet 
kie za dużo od nas żadają, chcące was skrzywdzić. 
Ale o łapownietwie, ale o niedotęsiwie urzędów. 
ale o patrzeniu przez palce na paskarstwo, albo 
wyłapywanie pojedyńczych przestępców. a pozosta 
waniu na wolnosci tysięcy innych — ani Sowa. 
(Wreszcie się zrodził, że lepiei będzie. gdy węglem 
zarządzać będzie samo tylko Min. Przem. í Handlu. 

Oczywiście przemówienie owego przedsta: 
„wiciela rządu sprowokował tylko nową dyskusje, 
którą uchwalono przeprowadzić na wniosek r. Tru- 
skiera (Warszawa). 

j Zabierają g'os: radny Włocławka, który Są* 

"dzi, że w Poznańskiem dlatego niema braku chle= 

„ba. że tam niema min. aprowizaci, a čo do urzędu 
lichwy. to dziw, że ten sie nie domyśli! dotąd. roz- 
Winge działalności na wsi, gdzie on znałaz/by szer- 
$sze pole, następnie r. Koszutski (Mlawa), który ża: 
da oddania sprawy eprowizacji wylacznie miastom. 

Wiceburmistrz Tarnowa, p. Mutz. Nie było 

| rzeczą Sejmu, lecz rzedu decydować. czy ma być 

wolny handel, czy sekwestr (innego zdania był 

( przedstawiciel rządu). Precz z kordonśmi. precz z 
zaborami. — jesteśmy jednym kralem. jednym nas 
„rodem! Ale urzędy pragną tego podziału. bo przy 
aim, w tym zamęcie można ryby łowić! Praca w 
naszych samorządach szerpie nam nerwy, Sliszy 
mózg. Przygladając się tym tys'acznym Zastępom 
Juduości miejskiej. przez niedoeżne rządy wygło- 
dzonej, złorzeczącej im i powątpiewejącej w Nową 
' Polskę. ręce nam opadają, — będziemy musieli re- 
) 6ię naszą zlożyć. 

Przemawiają burmistw Grodziska, tow. 
Rembowski, który się pyta, gdzie są szubienice, 
Poza na lichwiarzy, paskarzy i lapo 


j R. Rruskier w silnem przemówieniu slusznie 
l sonet) że pierwszem ogmiwem łańcucha nas 
„duszącego, jest wieś. drugiem min'stecj m aprowi* 
| zacji, Tak, wy jesteście tymi pasłoarza mi | 

i Po delegacie z Klobucka, przemawia tow. 
FĄrefszewski. który mówi ò niedołestwie min. kolei, 
lklóre reperuje wagony i parowozy w Austrji, a u 
gas stoją warsztaty bezczynne! 

i Delegst Lwowa przypomina dzieje możno- 
lód sprowadzeni cukru z Czech po toniej cenie. 
Rząd nie zezwojł na to. Teraz przyjechali Francu- 
izi i cały zapas cukru z Czech wywieźli, a my nadal 
ldesteśmy bez niego. 

j Po przemówieniu tow. Zbrożyny, który 
jetwierdza, że wbrew Niemcom, którzy zaczęli pra- 
c$ zprowizacii od przeprowadzenia náiśc‘óleiszej 
siatystyki, — nasz rząd o statystykę teka — role 
fng — wcale się nie postarał i żąda ekspedycji kar- 
mych, które bylyby wysyłane na koszt samych 
paaa a nych, posiedzenie ćdroczone zostało do 


styczne— przecież One 


sjeiszego o godz. 11 rano. 


| Wnioski przekazano komisji redakcyjnej. 


Na marginesie. 


|| Habemus Papam! Mamy premiera, albo 
„prawie że mamy premjera! 
„Po dhugotrwałych naradach i targach kon- 
'klawe z ulicy Wiejskiej znalazło kandydata 
''map remjera. Kończy się okres bezkrólewia i 
tga kilka dni, a może już za godzin kilka, bę- 
“dziemy mieli nowy gabinet z nowym premje- 
«rem, jak każe zwyczaj w każdem szanującem 
się i praworządnem państwie. 
4, Na wieść o zgodzie p. Padarewskiego na 
„utworzenie nowego gabinetu kraj cały ode- 
tchnał z ulgą i radość swoją zamanilestował 
dwudniowem świętem, 
ia Niewierni Tomasze utrzymują, iż decyzja 
p. Paderewskiego w niczem nie wplynęła na 
s dwa dni świąt i że święto byłoby nawet 
wtedy, gdyby p. Paderewski nie przyjął misji 
enia gabinetu. Ale któryś to rozsądny 
wiek będzie słuchał bredni różnych nie- 
"Mój Boże i 
w , czego to źli ludzie nie du- 
ie Jedni plotą duby smalone j“ ` złość, 


/ przez mieświadomość, . k 
m eae a e ppc w Ai aw ann a „Naprzy” 


| Ehnas ecm 
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kład, powiedział, iż właściwie żadna zmiana 
na stanowisku premiera nie zachodzi. Pocho- 
dzi to stąd, iż dużo ludzi identvfikuje nowego 
premiera, t j. Paderewskiego TV-go £ ustępu: 
jącym premierem Paderewskim III-im. 

Dia tych wszystkich, nieorjentujących się 
dokładnie w zmianach, jakie it nas od roku 
na kierowniczych stanowiskach zachodzą, nie 
od rzeczy będzie następujące krótkie wyją- 
śnienie. 

Tenacych Paderewskich jest dotychczas 
tzierech. 

Ignacy Paderewski I był kompozytorem 
t pianistą o światowej sławie. Ostatnio koncer- 
tował w Ameryce i od tej poty wszelki słuch 
ô nim zaginał. 

Ignacy. Paderewski TI kandrdował ta 
posta doSejmu ż Warszawy. Był chluba i ma* 
nesem przyciagającym na liście Nr. 10. Po- 
mimó, Że żóstał wybrany, w Seimie jako po: 
seł ani razu jeszcze się nie pojawił. Podobno 
zginał beż wieści. 

Tenacy Paderewski III przyjechał do Wart- 

szawy w dzień Nowego Roku, kiedy to balko- 
ny się urywały. Był premierem gebinetu z 
pozorami siły na zewnątrz i słabościa we- 
wnątrz. Gabinet ustąpił, alè Paderewski III 
nie myśli ustapić i dlatero nie chce kontr- 
asygnówać swei dymisji. Podobno miał wi- 
dzenie. Przyśniła mu się św. Koalicja i pô- 
wiedziała: bracie, nie ustępuj. 
. © Gdy zwrócono uwage, że skoro niema ga- 
binetu. nie może też bvé i premiera, stronni- 
cy p. Paderewskiego III odrzekli, że skoro 
móct bvć król Jan Bez Ziemi, a więc może 
być fskża | premior beż asbinetu. 

Wreszcie p. Tenscy Paderewski, który o- 
trzymał misję utworzenia nowe”o gabinetu, 
będzie Tenaecym Paderewskim IV-vm. 

Srftuar'a nie fest jeszcze zrńełnie taena. 
ponieważ Tomsey Paderewski TV tak dłuco 
nie może został? premierem, póki Paderewski 
Tr ag zgodzi się kontrasygnować swej dy- 
misji. 

Jest fedrak nadriefa. że obaj Padorewscv. 
+ 1. Paderewski III i Pedarewski TV doida 
do noreznmienia 1 wszystko n*ożv się jaknaj- 
lepief na tym na 'leptwvm ze światów. 

Za dowód, że nadzieje nasze nie gn boz- 
nodeinwne. niech posłuży fakt. że do składnie 
miejskich już zaczęto zwozić soczewicę. 

Roman Boski. 


Kronika polityczna. 


Urzędowo komunikują nam: 

W cisgu dnia dzisiejszego sprawa utwo- 
rzenią nowego gabinetu posunęła się znacz- 
nie naprzód. Konferep'fje prezydenta Pade- 
rewskicgo 2 przedstawicielami stronnictw o- 
raz wybitnemi osobistościami ze świata poli- 
tęcznegó trwały do późnej nocy. Ogłoszenie 
ią osobistego nowego rządu ma nastąpić 
futro, 


w 
+$ 
Wczoraj wieczorem obierały pogłoski, że 
ludowcy odmówili Paderewskiemu swego po- 
parcia przy tworzeniu nowego gabinetu. Sy- 
tuacja więc przedstawiałaby sie w ten spo- 
sób, że nowoutworzony gabinet p. Paderew- 
skiego znalazłby w Sejmie zaledwie nieznacz- 
ną większość. 


wai | EEEE E TRACE 


| Kadinira Tuardzicka. 


| W sędziwym wieku zmarła w Warsza- 
wie dobrze znana starszemu pokoleniu 
działaczy socjalistycznych zacna i szlachet- 
na Kazimiera Twardzicka. Przed ćwierć- 
wiekiem dom Jej znany by? przesławnym 
konspiratorom P. P. S$. Była właścicielką 
znanego zakładu fotograficznego. Ten za- 
kład był pierwszym biurem  adresowem. 
Kto przyjeżdżał ż Wilna czy Dąbrowy, z 
Łodzi, czy z Lublina, tam zachodził, aby 
dowiedzieć się dokąd ma iść, gdzie znaj- 
dzie tego czy owego tajemniczego emisar- 


jusza, którego znał tylko pseudonim par- EŃ 


tyjny. U niei były pierwsze składy „Robot- 
nika. U niej też nocowano: na łóżkach, 
na kanapach, poprostu na podłodze. No- 
cowali ludzie mali, których pamięć dawno 
zaginęła. Nocowali ludzie wielcy, których 
pamięć przechowa historja. Gdy przypad- 
kiem oko ich spocznie na tych słowach, 
wspomną i zamyślą sie nad promienną, 
szlachetną postacia. która im matką była, 
w czasach, gdy wolna Ofczyzna była tylko 
marzeniem a społeczeństwo nasibrzrchów i 
obskuratnów odwracało się od nich ze 
strachem Smiertelnym! W przystani Ka- 
zimiery Twardzickiej. znatdowali wszystko, 
co im bvła potrzebne. aby żyć: dobre sło- 
wo, snokój, całą szlachetną dusze. 


Doczekała snełnienia części Marze- 
nfa: przeżyła carat, przeżyła upadek zabor- 
ców, była Świadkiem jak zaborców wynę- 
dzano z Warszawy. Doczekała się nrokla- 
mowania wolnej Rznlite. Pragneła wię- 
cej: pragneła aby ta Rzplita była demokra- 
tyczna, wolna, szczęśliwa. Pragnienie to 


pozostawiła jako testament tym, którzy 
czcili i Kohin eż i ie 
Stanisław Libet. 


końcem b. m. 
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Pretest dardu pratdwnizem 
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pecina zddtgóm na Kin. paty, 

Wniosek nagły jedńogłośnio przyjęty. 

Zjazd ogólno - krajowy Pracowniczy — 
dowiedziawszy Bę ż relacj pism o zamierzo* 
nem skasowaniu Ministerium Pracy i Opieki 
społecznej — 26 względu na doniosłe znacze- 
nie Minisierium dla pracowników najemnych 
wszystkich kategorji kategorycznie protestują » 
przeciwko wszelkim zakusóm na istnienie tox 
goóż i ograniczenia jego działalności oraz os 
świadóża, że w razie potrzeby protest swój p< 
prze rożporżądzalnemi środkami, 

Zjazd postanawia zakomunikować prze 
delegację powyższy protest Naczelnikowi Pań- 
siwa, p. Prez. Ministrów i panu Marszałkowi 
Sejmu. 

NPR a OOBE RE GP RZE CAOŁDE Ryk JEEP ECON 

Sprawozdania zò zjazdów: Zwiąikp Za 
wódoówego Robotników Rolńtych R. P., Kobie 
z organizacji P, P, S. i Pracowników Handloż 
wych — podamy w najbliższych numerach. 


T clegramy. 


łayfikacja traktatu z Momani 
olioa na ozas moogranierony 


Reuter domosi z Paryża: Przed 
siele koalicji uchwalili odłożyć ratyfikację 
traktatu pokojowego z Niemcami na czna 
nieograniczony. i ! 4 
i P —— 
| Amsterdam, 7: grudni 


(P. A. T.). (Radjotel. st. pozn.). Wedle 
doniesienia biura prasowego Radio, Najwyże 
sza Rada w Paryżu przedlużyła rządowi nie- 
mieckiemu termin udzielenia odpowiedzi n 
warunki enlenty o 6 dni, t. j. do dnia 8-ga 
grudnia. 0 Kea) 

Paryż, 8 grudni 

(P. A. T.J). „Chicago Tribune“ dowiad: 
je się, że Niemcy stawiają trzy warunki 
jakiemi godzą się podpisać protokół końcowy: 
1) Zajście w Scapa Flow ma być przecłożon 
sądowi rozjemczemu w Hadze. 2) Z protok 
łu ma być usunięty paragraf, który pozwa 
użyć koalicji środków przymusowych, je 
Niemcy nie dotrzymają warunków. 3) Nie 
com ma być dozwolona dyskusją w kwestja 
technicznych, kióreby się wyłoniły przy 
daniu niemieckiego materjału wojenaego 
alicji, - 

„Chicago Tribune" twierdzi, że koalicją 
prawdopodobnie przyjmie punkty 2 i 3, 
rzuci natomiast 1, Na dzisiejszem posiedz 
nin Rady Najwyższej będzie w każdym razi 
postanowione, jakie stanowisko zajmie 
nie koalicja wobec Niemieć. s" 


Berfin, ? gru 


(P. A. T.). „Berliner Lokalanzeiger" pi 
sze: Jakkolwiek wiadomości, nadchodzące 
Paryża nie mają marki urzędowej, to prz 
cież dotychczasowe doświadczenie nie poz 
la nam wątpić o tem, że są one, o ile chodzi 
o rzecz sama, prawdziwe. Wprawdzie niq 
można mówić o naruszeniu traktatu, gdy trai 
ktat ten jeszcze nie zyskał mocy obowiązująs | 
cej, jednakże ententa poprostu staje na teni | 
stanowisku, że traktat wersalski wiaże naa 
jednostronnie i że wszystko, ro jej nie odpo+ 
wiada, jest naruszeniem traktatu. I do nag 
doszła także wiadomość, że nowa niemiecką 
komisia wysłana bedzie do Paryża, skoro tyle 
ko okaże się potrzeba jej wysłania. Do soma 
şii tej będą należeć także i niedyplomaci, je 
dnak nie znamy jej składu, ani nie wiemy, 
kto będzie jej kierownikiem. Zależy to 
tego, jakie sprawy beda w Paryżn omawiane. 

„Berliner Tageblatt“ pisze: Do tej chwilł 
nie wiadomo, jakie osobistości poiada do Pas 
yła. Słyszymy jednakże, że znajdzie się 
wśród nich kierownik pewnego przedsiębior», 
stwa przmysłowego, który równocześnie jesť 
bardzo znany jako literat. Zdaie sie Erzber- 
ger znów wywiera wpływ na politvkę zagra- 
niczna. Na każdy sposób jednak dalsza zwło” 
ka wydaje się nam błędem. Pok? 

Berlin, 7 grudnia. 


(P. A. TY. „Vorwärts“ donosi: W mo) | 
wie wygłoszonej w Glasgowie powiedział Bo- 
nar Law. że Anglia i jej sprzymierzeńcy mają 
siła i w danym razie jei użvja, aby zanewnić 
sobie zatwierdzenie traktatu  pokołoweca 
przez Niemev, a także į wykonanie tero trak 
tatn. Dostateczna ku temu cześć wielkiej are 
m'i angielskiej jest jeszcz nietkniełą j może 
bré nżyta do czuwania nad tem, abv warunki 
nokou zostały mrzeprowadzone. Na'wyższe 


4 | 


Reda udzieliła Niemtom nowej zwłoki do 8, | 


orudnia. Postawiła ona dalej, iż kilka mae) 
lvch okrętów wyrałowanych z pośród zato) 
pionych ckrętów w Scapa Flow ma bvć roze 
dzielonych pomiędzy zaprzyjaźnione drobne 
państwa. Lista osób, które nieprzyjaciel ma 
wydać z tego powodu, iż dopuściły się zbrodr. | 
ni, jest prze Jmiotem narad. Mówca spodzie |l 
wa się, że Niemcy zaratyfikują traktat pia A 


Paryż, 7 grudnia, © 
i (Tel. P. A. T.). 
„1 Rada najwyższa jednogłośnie zatwierdzi- 
kai tekst odpowiedzi, mającej być zakomuniko- 
Wena Niemcom w związku z notą mocarstw 
, sprzymierzonych i zaprzyjaźnionych, dotyczą: 
"gą wejścia w życie traktatu polrojowego. Ra- 
da zatwierdziła uchwały, przyjęte przez naj- 
wyższą radę ekonomiczną na posiedzeniach w 
Rzymie. W sprawie aprowizacji Austtji i Ar- 
 menji, ma być zarządzone zastosowania środ- 
ków natychmiastowych, Wreszcie radą bada- 
ła sprawę opłat celnych, przypadających 
Niemcom ża import przez granicę lądową, = 
"Niemcy pragnęliby otrzymywać opłaty te w 
żłocie, jak to jest stosowane przy imporcie 
drogą morską. Rozstrzygnięcie tej sprawy od: 
róczono do chwili wprowadzenia w życie trak: 
| tatu pokojowego, sprzytnierzeni jednak ódma* 
"wiają przyznamia Niemcom takich względów, 
-a uwagi na trudności, stawiane przóż Niemcy 
"przy wprowadzeniu w życie traktatu pokojo- 
, oraz ze względu na zarządzenia ekono- 
"miczne, szkodliwe dla interesów państw 
. sprzymierzonych, a stosowania przez Niemty 
' w postaci zakazu importu wielu artykulów. 
LE | Paryż, 7 grudnia. 
(Tel. P. A. T). 
| Qdpówiedź Ententy na notę niemiecka, 


dotyczącą wprowadzenia w życie traktatu pó- | 


"loiowego, będzie, ze względu ma jej donio- 
oślość, wręczona osobiście przez Dutastę von 
Lersnerowi. Jednoglośne uchwalenie treści 
odpowiedzi tej, dowodzi zupelnój zgodności 
 zapatrywań sprzymierzeńców i stanowi Sszcze- 
gôl nader mmaczący, wobec usiłowań Niemiec 
działania na zwłokę. Pomimo, że treść odpo- 
wiedzi utrzymywana jest w tajemmicy, można 
być pewnym, że rokowania, wszczęte przez 
Niemcy, będą wikwótee zakończone, Możliwe 
fest nawet, iż wymiana ratyfikach z Niemcami 
za? się przed końcem przysżlego tygo- 

4 A. ty a , I { f 

Berlin, 7 grudnia. | 

„SA (Tel. P. A. T.). ż 
©) eDaily Maily" donosi z Paryża, ża Rada 
 międzysojusznicza zezwoliła na powiększenie 

Cemi gkupacyjnej w Niemczech, | fia 

r Paryż, ? grudnia, 
SAPPA, T). (Havis). Pisma paryskie przy- 
pisują wielkie znaczenie rokowańiom obec- 
nym odnośnie do stanowiska Niemiec, „Ma- 
tin“ donosi, że wielkie transporty ciężkiej ar- 


tylerji przechodzą przez Strassburg, przezna” | M 


tzone na teren okupowany pó prawym brzegu 
Renu. Dalej donosi „Matin“, żo stanowisko 
Anglii jest niewzruszone i jej współdziałanie 
 japewnione dla wszelkiej akcji dyplomatycz 
tej i wojskowej. „Excelsior“ dowiaduje się 
b dobrego źródła, że ostrzeżenie, jakie Stany 
Zjednoczone wystosowały do rządu berlińskie- 
go, spowodowało widoczną ustępliwość. Nie- 
= | Parył, 7 grudnia. 
| (P. A. T). Angielski marszałek Wilson 
E który przybył wczoraj do Paryża, zapewnił 
óludział floty angielskiej 


| czasie. 


(P. A. T.j.. Havas, 


Paryż, 8 grudnia. 
„Daily Mail“ zamie- 
| gzcza wywiad z Noskem, który oświadczył, że 
"Niemcy zmuszone 54 jaknajenergiczniej sprze- 

ciwić się żądaniom sprzymierzeńców | wyraził 
(madzietę, że rząd odrzuci pokój na propono: 

wanych warunkach. W sprawie tej „Petit Jour. 
mal” pisze, że przewidywana akcja sprzy- 
- mierzońych polegałaby na zerwaniu zawiesze- 
nia broni-po uprzedn 
dni wcześniej. Dowództwo wo 


r 
y 


“Wada bylaby pray w 


konanie, że wobec zdecydowanej 
| sprzymierzonych Niemcy zmienią obecną 
jode dzialania. 


Wiad delegatów amerykańskich. 
1 co paryż, 7 grudnia. .: 

(Tel. P. A. T.). 2n 
wyjazd 


se 
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Nastąpi! 
- nież wiekszej 


-/ pykański. 


Hendorzon o międzynanośdwto. 

wlietosykktąk| Wiedeń, 7 grudnia, 
PAGD „Neues Wiene 
- mosi z Hagi: Henderson wygłosi 
. mowę o odnowieniu międzynarodówki. 
- wiedział on między innem 


$ 


- bywa: 


„3, 


© piwnikiem — komunizmem, órego Z 
. Kmiałe eksperymenty 
© wały cały mieszczański świat kulturalny 


| mmobilizowały go przeciw socjalizmowł © | wią konferencją kobiet P. P, S. Sprawozda- 
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od niego usmial. Syste 


zdrowym zmysłem  toboiników napewho w 
krótkim czasie ustąpi, W tym tygodniu, w któ- 
rym robotnicy całego świata znowu staną na 


a 117%, „8% SA BZ c ala 
> |st rad jest instytu: 
w |eją obcą klasie robotniczej, która też przed 


Kronika. 


Walte zchranie Zwiążku aw. naucz; 
a! i szkół średnich. 4 p! ; 
` Zarząd Oddziału Warszawskiego Związ 


WALI 


i 


ku Zawodowego Nauczycielstwa Polskich 


Cry 


adre 
Kadi aA 


zdrowym gruncie organizacji zawodowych na: 
międzynarodówki. 
Pan Dmowski jade do.. kry, | 2° branie odbedzie ię w sobote, dnie 1] 
> m. o enis 7 i pół wiecz. w lokalu Stowa? 
auch 3 B i ej 
FRA „AŻ ZA rj 
` Roman Dmowski, po przebytej Świeżo 
AA a ytej wych. W związku ż ujawnionymi nadużyciami! 
polecenia lekarzy wyjeżdża do Atryld. o. l oszustami węglowymi, państwowy urząd „= 
A mia í przeprowadzeniu śledztwa = przystąpił do 
Wiary gaiii m franti, szeregu aresztowań osobników z | 
(TA. P. A. T.). | i (m) Karygodne porządki, Na pl. Teatralnym, 
W wyńiku wyborów municypalnych w |tu} przed gmachem komendy policji w sobotę ubi 
cypalnej pozostała prawie bez zmiany, zyslta- |leżał całą noc i w niedziele do godz. 8 pó poł, 
ła bowiem 8 mandaty. Wybrano 20. socjali- na to policja i Tow. opieki nad zwierzętami? , 4 
Aj socjalistów radykalnych i secesjoni- mendant policji w ostatnim rożkazie dziennym po 
ów, (> fdat eo następujo: „W celu uniknięcia możliwych, 
| fn | i i j } emowskiego urzędu komisarza 4 j 
r ; go koótnisatjatu, w 
Isama M AMA t. czasie trwania dochodzenia przetiwko niemu, mos 
(P: A. T.J. Biuro korespondencyjne do* |sżam komisarza Robaczewskiego w czynnościach dóy 
nosi ż Paryża pod datą 6. W ostatniej chwili | cmsu ukończenia dochodzenia, zgodnie z jegó pów, 
ty pokojowe. Delegaci jugosłowicńscy udali |sarza 4go komisarjatu powierzam młodszemu podę 
się wczoraj po południu do dyrektora kance- | komtsarzowi Michalskiemu, który jednocześnie peł? 
pujące dokumenty: -Oświadczenie o przystą: | wyznań niechrześcijańskich. > ja 
pieniu do traktatu z St. Germain, następnie ti- (m) Jak i kto okrada magazyny „Pazappu”?, 
ułeład 2 10 września, odnośnie do odSzkÓdO*- |zynach Państwowego urzędu zakupu artykulów) 
wan, 6 ile wchodzą w rachubę Włochy; układ, | pierwszej potrzeby ujawniono systematyczną krasi 
swobodzenie obszarów dawnych Austro « Wę- |rządzone w sprawie kradzieży tej poszukiwania 
gier. Dwa ostatnie dokumenty podpisano Ł|przes fumkcjonarjuszy policji i urzędu śledczego 
ze Stanamjł Zjednóczonemi, Anglią, Francją, |kru, które były wyciągnięte » magazynu zapomocą | 
Włochami i Japonia beda przedmiotem osob- |iiny i ulokowane na dachu. W toku dalszych poszue/ 
wiańscy pp. Pasicz, Trumbicz i Dolger podpi- |olbrzymiego magazynu I pozostają tam do chwili’ 
sal traktat i protokół wykonawczy pokoju 2 |obecnej, gdyż dyżurująty policjanci sływą z we 
eti je się nie ulegać wątpliwości, że kradzieże popał: 
Przeslicnio niają miejscowi robotnicy, ukrywający się między 
pomo 1 Koloszwar, 8 grudnia. |tych zatrudnionych jest kilka tysięcy robotników, 
nógi, że król Ferdynand pornczył prezydento arynów na zewnatrz | zostały postawione po- 
wi Izby rumuńskiej dr. Vajda Vojwod czło- jo: ObSSTWACJINE. | Z Ki Kepi 
temu delegatowi na konfereńcją pokojową w 
wid oi Nocy wozorejszej stróż domu nr. 11 przy uł. 
| Paryżu meia utworzenia nowego gabinetu, fg pokojnej spostrzegł dwóch osobników, niošęeych. 


stapi automatycznie odnowienia socjalistycznej 
ne zebranie odbędzie się w sobotę, dnia 18) 
Paryż, 7 grudnia, 

Aróstłowania z powodu nadużyć węgłóśj 

chorobie, czuje się bandzo osłabiony i w myśl 
glowy, łącznie z prokuratorją państwa, po 

Paryż, 7 grudnia, | |0 udział w powyższych nadi _yciach. 

Paryżu poprzednia większość w radzie muni- |o godz. © wiecz. upadł koń i złamał nogę. Koń iem 
stów, którzy zyskali 5 mandatów, utraconych (m) Komisars zawieszony w czynnościach, Koi 
zarzutów, ż6 sprawowanie przez komisarza Robae 
"4 Wiedeń, 7 grudnia. |że wpłynąć ujemnie na bieg dothodzenia, zawiłw, 
zdecydowala się Jugosławia podpisać trakta- |daniem. Tymezasowe pelnienie obowiązków komie, 
larji Wilama Martina t podpisali tam nastę: |jaió będzie obowiązki urzędnika stanu cy ji 
kład w sprawie ochrony mniejszości, dalej {Na Kamionku, przy ul. Mińskiej nr. 25, w magm, 
odnoszący się dó udziału w wydatkach za 0= |dzież różnych artykułów ma eumę 100,000 mk. Zar, 
zastrzeżeniem zmian, które w porozumieniu | przyczyn''y się do odnalezienia sześciu worków cu, 
nych oświadczeń. W końcu delegaci jugoslo- | kiwań okazało się, że żloczyńcy skryli się wewnątrz: 
M O wnątra jakies rozmowy i przesuwanie skrzyń. Zdam 
W fm nai dazyniami, workami t wózkami. W magazynach’ 
(. A. T.). Rwmuńskie biuro prasówe do: |Xarazie zostały opieczętówane wejścia i wyfścia z, 
kowi siedmiogrodzkiej partji narodowej d by (m) Okradzenie kóścióła na Powąbkach. 
p E N a pokojowy 0 ile duży tlomok I szybko oddalajacych się wzdłuż pare 


zmiany: 1) Z traktatu z 


Austrią ma byś skreślony ustęp, który powia- 
da, że niezawisłość Rumunji nie została przez 
kongres berliński bezwarunkowo uznana. 2) 
Postanowienia, odnoszące się do tregulowa: 
nia kwestj! żydowskiej w Rumunii, będą ust- 
nięte, Urogylowanie, które już zostało doko- 
nane będzie w stosownej ustawie uznane za 
zadawalające. 3) Zaniechane będzie wywić- 
ranie nacisku w. sprawie ochrony mniejszości. 


kanu cmentarza powązkowskiego. Na wezwanie, 
aby przystanęli, nieznajomi zaczęli uciekać w głąb 
ulicy i mikli w ciemnościach. Podążył za nimż 
stróż, który zatrważył, że brama w murze cntentar= 
nym od ul. Spokojnej jest otwartą. Stróż tknięty, 
przeczuciem, że prawdopodobnie osobnicy ci doko». 
nali kradzieży na cmentarzu, zakomunikował swo 
je spostrzeżenia posterunkowemu, ostatni zaś 2%, | 
wiadomił 5-ty komisariat i urząd śledczy. ï j 

Niezwłocznie na cmentarz powązkowski podąę | 


Z TO Pn E u m m 
e. ZEW Z RE = 


im zawiadomieniu o $ 
jskowe uzyska- 
„łoby wówczas zupełną swobodę dziatania. Blo- 
rórona w całej rozciągłości. 
Londyn, 8 grudnia. 
=o (P. A. TY. Mavas „Daily Telegraph“ 
` podaje: W sferach urzędowych panuje prze- 

postawy 
me- 


A z Paryża mietylkio same 
„go szefa misji = zoka deh Polka, lecz rów- 


r Journal" do- 
ł w Glasgowie 
Po- 
i, że socjalizm prz% 
obecnie ciężkie przesilenie: toczy 03 
- walkę ze swoim najniebezpieczniejszym prze 


rcze zaalarmo- 


przeciw socjalistom. Rozsądne atoli ży- 
wśród robotników poznały się na non- 


W sprawie tej Rumónja poweźmie postano- 5 a i 
wienia 1 wyda ustawy, kôre umna 2A potme |gg m pezedodiwery eie ma emealez skonslke 
brie. 4) Po zbadaniu sytuacji będą przyznane | wyj żę drzwi do zelkryst!! kościoła św. Karola Bo- 


Ks, Wróblewski nstalił brak 4 kielichów srebn-; 
nych pozłacanych, puszki do komunikantów i części 
bielizny kościelnej, ogólnej wartości 23,250 mk. t 

Zarządzono poście za złoczyńcami. Na miejsce, 
przybył komisarz V komisarjatu p. Dziewulski 43 


\ 


" 


w lne rektyfikacje granie © NM romieusza są otwarte. Ks. Wróblewski udał się wra 
ADA í z komisarzemi śledczym pp. Trzepińskim i Pawło” 
Komnin Jk Wodrrach: wiem do kościoła, gdzie stwierdzono, że ałoczyń 
O PRIES YWAZ Wiedoń, 8 gmidnia. cy bez trudności I uszkodzeń zamka otworzyli 
(P. A. T.). „Nete Freie Presse" donosi z Śri GO AREPAN giete akonntafowino pórczrme 
Budapesztu: Najważniejszym wypadkiem po- cane na podłodze świece i dywany kościelte; STAR 
litycznym dnia dzisiejszego jest ukonstytuowa- Let zwy masten tlo sa kos 
nie się narodowej partji Beana a po- sd AARD ty — poo ar, 
wstała przez połączenie byłej narodowej par- i 
‘ji pp a ihah p SAN ehad m W kościele na wielkim otarma widoczna Slad, 
czącym nowej partji obrany został baron jg nai Boja R E sercowy 
Kürthy, który w przemówieniu zaznaczył, że WEZ OSR s” y RAE ar adr 
nowa partja stoi na stanowisku idei parodo- wode do dak By WE ATA 
wej i wolności chrześcijańskiej. Co do formy | no stem o at piłkarza: dwe ślady of | 
rządu oświadczył leader nowej partji, że doc p: TE i O 
jest bezwzględnym zwolennikiem monarchji. 7 aż y zaś porozrzucane na oltarza | podig 
E EASA Rzym, 7 grudnia. ' 
i W eatyoh Wiosnech panuje Ro- 
MOE r liczniejszym oddziałem posterunkowych. Okrążona 
| t Polski tyt h f Id omentarz powązkowski, sąsiedni żydowski i wśród | 
‘f pug A I ilah W noty gy npc Agi po pi zę z SE 
| Witowa, © praana | 07090 Ż0 SONIR -PO Tan sku 4 
W > Ree przemocą bramy od strony ul. Spokojnej, wys 
Te. U OEN E Sztabu General- tamtędy z łupem. Dalej, na tyłach odno aresztd 
nego. AT JA hug policyjnego przy ul. Spokojnej, znaleziono porem, 
Front litewsko - białoruski i wołyński: Na ny Homok, zawierający 11 obrusów kościelnych 
całym froncie spokój, ` f4 alby i 2 korporały. $ 
W zast. Szefa Szłabu Generalnego Romiserz Trzepiński, poszukując w elemno 
Haller pułk. bciach wśród grobowców nocnych stróży, wzywał | 
[ch gwizdkami, a gdy nie otrzymywał 26, agdlióm 
w przynuszczen*n, że stróże zasneli, dał w powi 
i '|imo kiika stwałów rewolwerowych, gdy £ na ta | 
Najbliższa zebranie Prezydjam Centralne- glarm stróże nie zjawieli się, udeno się, do ich mies (M 
g0 Wydziału kuliunntno „ oświatowego odbę- Gy prywatnych, głzie zastano teh w kożuchach | 
dzie gii ; 7 £ na łóżkach. Byli bardzo zmieszeni przybyciem po 
"aa da, 1) 9 pais largo c e Mefi i pijani, wobec czego aresztowano ich. dc) | 
w lokalu „Robotnika“, Warceka 7. | władysław Pinga i Stantstaw Kuśnierski, obaj bam 


E +» dzo podeirzani w sprawie dokonanego świętokradał |. 
ij i z _|twa. Bademi plączą į zmieniają swe zemania. i 
Dnia 7 4.8 grudnia odbyła się w Warsza że i inni dwej stróże nommi | 


Charskterystyczne, 
na smeuterzu na gwizdki policii, aby otworzyli bras | 
mę, zjawili się prawie po półgodzinnem saba kę 
wade | | 


, 


nio z konferencji wnieścimy w. numerze jū- 


mm 


l ROBOTNIK, wtorek, 9 grudnia 1919 r. 


„ N891. 


nh a bm nani 


''(m) Jeszcze jeden areszt. Wobec przepełnienia | zmusili go do tego". Cała ta tragedja przedstawia | pogotowia stwierdził ogólne pottuczetie ojos, zaš; 


wszystkich więzień i aresztów, komendant policji 
poleci? komisarzom jak najenergiczniej zająć się 
'wyszukaniem odpowiedniego lokalu, przeznaczone- 
go na areszt policyjny. Pożądane jest, aby lokal po- 
siada? już okratowane okna. 3 


i (m) Tajemnicza tragedja. Kandia przy mini- 
terjum pracy i opieki społecznej w Mlawie, 33- 
Jetni Alfred Idzikowski, przyjechał do swej narze- 
j, p. Wandy Chodźkówny, również urzędnicz- 

w ministerjrm w Warszawie, zamieszkałej u 
leion swej p. Wiśniewskiej przy ul. Senatorskiej 
inr. 4. Wczoraj w południe, gdy narzeczeni, jak 
jrównież i kilka osób z rodziny, byli w najlepszych 
ihumorach, p. Idzikowski wziął swój rewolwer i 
ytkując, zaczął go przykładać do skroni i piersi. 
|Gdy p. Chodżkówna zwróciła uwagę, aby nie bawił 
4się bronią, p. Idzikowski zamierzał włożyć rewol- 
iwer do futerału, lecz nie mając dłoni u lewej ręki 
(zrobił to tak nieostrożnie, że zawadził cynglem o 
jtuterał i sopwodował wystrzał. Kula trafiła p. Idzi- 
jkowskiego w klatkę piersiową i przestrzeliła wą- 
itrobę. Rannego w stanie ciężkim przewiozło pogo- 
towie do szpitala św. Rocha. Po przyjęciu ostatnich 
Sakramentów, gdy rannego zamierzano zabrać na 
salę operacyjną, zjawiła się p. Chodźkówna (lat 21). 
"Wówczas na życzenie narzeczonych, ksiądz w o- 
becności dwóch świadków (posługaczy szpitalnych), 
isporządził akt ślubny i pobłogosławił związek mał- 
żeński. Wkrótce po zabraniu chorego na salę ope- 
|racyjną. zjawiły się dwie panie: siostra chorego i 
iWanda Hantzen. Ostatnia, silnie zdenerwowana, 0- 
iówiadczyła księdzu, że jakoby jest żoną p. Idzi- 


$ 


się nadzwyczaj mm Stan STORA 
bardzo ciężki, 


(m) Morderstwa. W pow. włodzimierskim przy ; 
osadzie Mosznia, w gm. Grzybowice zostali zamor- 
dowani w celu rabunku przez nieznanych spraw- 
ców Aron Sztundel i Mendel Bart, mieszkańcy m. 
Kryłowa. 

— W Kowlu przy ul. Sturókowieńiynowikiej 
nr. 25 w piwnicy funkcjonarjusze urzędu policji 
śledczej zmależli trupa zamordowanej kobiety. Do 
chodzenie nstaliło, iż sprawcami morderstwa w ce- 
lu rabunku na osobie Teodozji Paszcznik byli: Te- 
kla Śmigielska, Ksenia Andruszek, Matrona Ga- 
brylewicz i osobnik niewiadomego nazwiska, prze- 
zwiskiem „Józik*, który zdołał zbiedz. Aresztowa- 
nych osadzono w więzieniu. sia 


(m) Za nadużycia słażbowe. Starszy przodo- 
wnik 5-go komisarjatu, Zygmunt Woysław, wsku- 
tek dopuszczenia się nadużyć służbowych, został 
zawieszony w czynnościach służbowych. 


(m) Harce samochodowe. Na rogu ul. Gęsiej i| 
Nalewek samochód wojskowy Nr. 310032, należący 
do misji amerykańskiej Czerwonego Krzyża, prowa- 
dzomy przez szofera Borzęckiego, najechał na 13- 
letnią Irenę Wojciechowską, robotnice (Przemy- 
słowa Nr. 2). Pogotowie, po udzieleniu pomocy, 
Wojciechowską z potłuczonemi ramionami i noga- 
mi pozostawiło na OPN skąd policjant przewiózł 
ją do domu. 

— Na ul. Senatorskiej przed domem nr. 24 sa- 
mochód wojskowy przejechał 39-letniego Filipa 


+1 


syn ma potłuczoną lewą nogę. i 
(m) W „ogonku“ za chlebem. Na ul. Ninia 


j kiej nr. 14, przed składnicą chleba, stojący wogon« 


ku uczeń, 15-letni Antoni Tauman  (Muranowską 


nr. 37), usiłował wejść do sklepu. Wtem Aron Poe ` 
meranc (Miła nr. 17) zamknął z całą siłą drzwi Š.. 


obciął Taumanowi środkowy palec u lewej ręki. 


(m) Postrzelonie Francuza. Na rogu ul. Widok 
i Marszałkowskiej oficer wojska polskiego strzęlił 
Z rewołweru do żołnierza francuskegio, raniąc go 
w brzuch. Żołnierze francuscy przenieśli rannego 
do hotelu „Polonia“, 
żandarmi. 


(m) Dramat malżeński. Józe? Godlewski, lat 44, 
szewc, zamieszkały przy ul. Krochmalnej ur. 78, 


trudnił się sprzedażą skór w pracowniach szewęe- 


Sprawcę strzału zatrzymali 


kich. Mając niezłe zarobki, Godlewski bardzo y í 


sto odwiedzał restauracje i powracając pijany d 
domu, ;bił żonę. Wczoraj — jak zwykle — 
ski wrócił pijany. Gdy żona zwróciła mu uwagę, 
by się poprawił, gdyż w przeciwnym razie pójd 


do swych rodziców, Godlewski zaczął ją bić. Wied 


dy Godlewska zabrała roczne dziecko oraz 
rzeczy i skierowała się do wyjścia. Widząc to pijak, 


Goli l 


porwał siekierę i rzucił na żonę, lecz na szczęścig, ` 


ktoś z domowników przymknął drzwi. Wó 


doprowadzony do wściekłości Godlewski wyjął 4 ` 


cholewy buta duży nóż kuchenny i silnem pchnięć + 
ciem wbił go sobie w brzuch aż do samej rączkią s 


Rannego, po opatrunku przez lekarza pogotowia; 


przewieziono do szpitala Dzieciątka Jezus, gdzie 
kowskiego, poczem wychodząc mówiła: „bronią |Czuchina i syna jego 12-letniego Edwarda. Lekarz | wkrótce -marl i 


< 
i 
© 14 EŻ 


St. Mroczkowski. 


p 


żuterji. 


Szwajcarski z. mopy | Wyrobów 


bilersk 


FA sklep. Martzetonska Bl (le. 


Najtańsze „Zródło Polskie”, 


Marszałkowska 95, 
telefon 231-566 i 244-36. 


POLECAJ 


Kawe I mieszanki. Herbatę. Kakao. Cykorję. Ko- 


rzenie. Grzyby. (Ocet. Essencję 


dła. Marmeladę. Sardynki. 


koladę. Cukry., Irysy i inne kolonjalne. Mydło i 

wszystkie dodatki do prania. Pastę do obuwia. 

Szuwaks. Zaprawę do podłóg. Świece. Zapałki. 
Palatyn. Ceny hurtowo. 


HOŻA 54. 


i Na korzyść 
„Swietlicy** im Piłsudskiego 


są do nabycia do dnia 14 grudnia w Administracji „Ro- 

botnika* bilety na przedstawienie kinematograficzne w 

„Kino- Polonji* Jasna 8, odbyć się mające dn. 16 grud- 
nia 1919 roku, 


ceny biletów po 4, 5, 6 


| gm 
$ 


mm FORUN 


` WRRRZZEZAGAZEZSTPABZEKINZNANZDĄZZCORZZDZEZZRCEZZURZEZZEZNNRRZESZIAZZARZAKAKECRAGA 


Pierwszy raz w Warszawie! 


| „NSIĘŻNA Stetanja 


. Czyli sensacyjne 
H tajemnice rosyjskiego dworu poczags rewolucji. 


Potężny dramat w 5 wielkich częściach. 


światowej siawy w wykonaniu pierwszorzędnych artystów 
świata, włoskiej wytwórni Bruno-Stella w Rzymie. 
Część 1) Bał Dworski, 2) Ma wygnaniu, 3) Rewolucja; 
4) Szpieg, 5) Zwycięsżwo. 


$ Uwagal Pomimo wielkich kosztów obrazu ceny miejsc nio 
F awk £ 


AEWA, 


Brylanty, Płatynę Złoto, srebro 
i wszelką biżuterję kupuję po naiwyźszych cenach. 


Na gwiazdke 


Sprzedaję po cenie Aider czarne zegarki Mk 40; bud zi- 
ki DLANE od 40 do 100 mk.: czarne „Mosera“ zegarki 105.—; 
srebrne na rękę z emalją Mk. 225.—: złote, „Longines* i 
ga* oraz wielki wybór brylantowych pierścionków i różnew bi- 


Śledzie. Ser. Cze- 


Wielki Wybór Okryć 


damskich od 250 m. pluszowe; fokowe, futra, kołnie= 
rze, mułki, marynarze, pelerynki najtaniej poleca 


Pracownia Krawiecko»Kuśnierska 


Br. UNKIEWICZ, 


Tel. 21-71. 


petki, Nici; 


„Ome- 


poleca po cenach h 


"Telefon 122-95. 4516 


biżuterję, wszelkie kwi 


4534 S-to 


4 
zimowe SĘ 
= 400 mk. 


octową. Powi- 


Leszno 42 m 
DEREN LOPP ZCEWE 


muje od 5—8 w. 
5. Tel. 237-21, 


$ 


(Czyński) 


i 6 marek 


3 Nowiniarska l4. 
Początek o g. 5 pp* 


66 


Arcydzieło wszech- $ Ubiera kapelusze l 


dawca: A Rada "Polsk, Tarii Socjal, — Odhilo W. pan Robotnika”, Warecka %,. Redaktor Naczelny dr. al RAZY 


A Tal , Perfumy; My 


. dła, Kosmety- 
ki, Póózówkóć Skar- 


Tzły, Szpilki, Agrafki, 
Guziki niciane. Szczotki. 
Szczoteczki. Grzebiente 


„Spółka Swo'ska% 
Zórawia 40. 
Telefon 251-96. 


Brylanły 


bardowe kupuję. Najwyższe ce- 
ny. A. kawe Sklep jubiler. 

Uwaga na adres: 
rzyska 15, 


` Palta damskie 


wyrobu od 
apusyúska 15, 
m. 2. róg Miodowej, _4499 


Kupnig zg3y sztuczne 


„ stare, połamane. 


Dr.F. Rostkowski 


lekarz asystent Szp.>-go Łaza- 
rza. Choroby wener., skórne i 
analizy krwi na syfilis, 


Na wigilję 
dla dziatek Polski 


W niedzielę 14 grudnia, o godz. 
8 wiecz., w sali Muzeum Prze- 
mysłu (Krak.-Przedm. 66) 


Konferencja ezoteryczna 
Punar-5bhava 


Urs i Jego 
posłarnidtwo 


z 70 obrazami świetlnemi, 
poprzedzona wstępem: 


0 Końcu Swiata 


Bilety w księgarni Sadowskiego 
Marszałkowska 91. 


Zęby szłuczne 


oraz platynę kupuje 
Skład Dentystyczny 


Herman dudt, 


Marszałkowska 149 m. 18, . 


„kKomamnać 


bia aksamitne na najśwież- 
| sze fasony. Ceny przystępne. 
Wilcza 28, m. i. 
Telefon 264-22, 


J OGŁOSZENIA DROBNE, | 


M) Na Gwiazdkę zatoce 


złotych pier- 
ścionków, kolczyków, łańcusze 
ków, medalioników. Obrączki 
ślubne, zegarki czarne, srebrne, 
emaliowane, dewizki prawdziwe 
double. Ceny bardzo nizkia 
przyjmuje teperacje tanio i do- 
brze. Magazyn Jubilerski, Gute 
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robow 25% tas 


Palta damskie 


niej. Marszałkowska 58, m. 6. 
pien A ieni io cz 
1o) sztuczne bez podniebies 
giy nia, wyjmowanie bezbo- 
lesne. Reparacje. Przeróbki zę- 
bów na poczekaniu. Dla przy- 
jezdnych w ciągu jednego dnia, 
Gwarancja zapewniona, Ceny 
nizkie. Główny Zakład Techni- 
czno = Dentystyczny, Senatore 
ska 28. 3737: 
l h sztuczne stare nawet po 
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sztuczne, korony, wyjmo= 
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kaniu. Ceny nizkie. Zakład den- 
z pi apelacje od po- 
| boru wojsko= 
wego, oferty na posa- 
53 dy, sprawy karne pro- 
winejonalne, porady w 
3 cyjnych, akcyznych, kos. 
przera- mornianych, podwyż- 
kach, eksmisjach i przepisywa- 
nia na maszynach od jednej 
go praktykanta sądowego. Lee 
szno 38, m. 6, HENRYK. 
„120 Marek doskonały portret 
z fotografii 4 wj 


tystyć czny Twarda 45, róg Złotej. 
sprawach , administra- 

marki. Kancelarja długoletnie- 

uoczeni portrecik AYO RE Złota 16. 
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